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    Łódź


    Łódź


    Łódź z pewnością należy do najbardziej niedocenianych turystycznie dużych miast Polski. Stereotyp miasta robotniczego, szarego i pozbawionego tradycyjnej starówki, sprawia, że wielu potencjalnych turystów wciąż omija ją z daleka. Tymczasem to duży błąd, gdyż Łódź, dzięki swej bezprecedensowej historii, unikatowym na światową (!) skalę, XIX-wiecznym zabytkom i zbiorom sztuki awangardowej, wspaniałej, secesyjnej architekturze oraz międzynarodowym festiwalom jest jednym z najciekawszych miast w Polsce. Niespotykanym klimatem miasta zachwycił się sam David Lynch, który wpada do Łodzi kilka razy w roku, a nawet zamierza wybudować tu swoje Centrum Sztuki Świata. Nie trzeba chyba lepszej rekomendacji...

  


  
    Historia


    W świadomości społecznej (nawet wśród mieszkańców miasta) ukuło się przekonanie, że Łódź to miasto młode. Tymczasem pierwsza wzmianka o wsi Łodzia pochodzi już z 1. poł. XIV w. Prawa miejskie nadał jej w 1423 r. król Władysław Jagiełło i przez kolejnych 200 lat Łódź, jako własność biskupstwa włocławskiego, była niewielkim, lokalnym ośrodkiem handlowym i rzemieślniczym, liczącym kilkaset mieszkańców. Miasteczko otaczały gęste lasy, a jego mieszkańcy prowadzili senny, monotonny tryb życia. W poł. XVII w. powoli rozwijającą się osadę niemal do wyludnienia doprowadziły szwedzkie najazdy. Miasto nie podniosło się po „potopie" i w okres rozbiorów weszło jako licząca zaledwie 250 mieszkańców wieś.


    Przełom przyniósł rok 1820, kiedy to władze Królestwa Polskiego niespodziewanie wyznaczyły Łódź na ośrodek rodzącego się przemysłu tkackiego i sukienniczego. Za taką lokalizacją przemawiało przede wszystkim dogodne położenie: przez osadę przepływało wiele rzek i strumieni, mających służyć jako źródło energii dla planowanych tu manufaktur sukienniczych. Z pewnością nikt nie zdawał sobie w pełni sprawy, co ta decyzja będzie oznaczała dla sennej miejscowości. Zjawisko, które wówczas nastąpiło, nie miało precedensu w Europie; można je porównać jedynie do rozwoju miast amerykańskich. Do Łodzi zaczęli masowo przybywać osadnicy z całego kontynentu, głównie z Saksonii, Brandenburgii, Czech, Śląska oraz z pozostającej pod zaborem pruskim Wielkopolski. Napływ przedsiębiorców, rzemieślników, a później robotników i chłopów był tak gwałtowny, że zaledwie rok po decyzji o umiejscowieniu w Łodzi produkcji sukienniczej władze miasta wytyczyły w jego sąsiedztwie kolejną osadę, zwaną Nowym Miastem. Jej centralnym punktem był ośmioboczny rynek (obecnie plac Wolności), do dziś stanowiący ewenement w skali Polski. W cztery strony świata odchodziły od niego cztery drogi, w tym słynna w późniejszych czasach ulica Piotrkowska. Legenda o „Ziemi Obiecanej" rozprzestrzeniała się po Europie lotem błyskawicy. Z ust do ust przekazywano sobie wiadomość o tym, że w Łodzi można łatwo dostać pracę, wyrwać się z biedy i zarobić na chleb. Wśród przedsiębiorców szerzył się mit o możliwościach błyskawicznego dorobienia się w tej nieznanej wcześniej miejscowości w centrum Królestwa Polskiego. W liczącej w 1830 r. zaledwie 4 tys. mieszkańców osadzie w 30 lat później mieszkało już 40 tys. ludzi. Prawdziwy skok demograficzny nastąpił jednak dopiero w 2. poł. XIX w. - nowy wiek witało w Łodzi aż 300 tys. mieszkańców. W 1914 r., gdy rozpoczynała się I wojna światowa, miasto liczyło już ponad pół miliona obywateli. Dynamika rozwoju Łodzi uznawana jest za ewenement w skali światowej. Miasto w XIX w. nadawało ton nowinkom technicznym - tu, w fabryce Ludwika Geyera, zainstalowano pierwszą w Królestwie Polskim maszynę parową (1839);  jak grzyby po deszczu rosły gigantyczne, łódzkie fortuny - m.in. Grohmanów, Scheiblerów, Poznańskich i wielu innych rodów fabrykanckich. Budowano ogromne pałace, kamienice i kościoły; królowały popularna secesja i eklektyzm. Wykształcił się nawet specyficzny typ łodzianina: słynny Lodzermench, - przedsiębiorczy, dynamiczny i odważny ryzykant. Miasto stało się również prawdziwym tyglem narodowościowym i kulturowym. Obok siebie mieszkali w nim Polacy, Żydzi, Niemcy, Rosjanie, a na ulicach słyszało się języki niemal wszystkich krajów europejskich. Ludzie żyli w zgodzie, a znamienitym przykładem tolerancji religijnej, niespotykanej w innych miastach Europy, było fundowanie świątyń przez bogatych fabrykantów, niezależnie od ich wyznania. Budowę np. kościoła katolickiego czy cerkwi prawosławnej współfinansowali protestanccy Niemcy oraz Żydzi.


    Dynamiczny rozwój miasta miał również swoje minusy. Robotnicy pracujący w łódzkich fabrykach mieszkali w fatalnych warunkach, wraz z rodzinami utrzymując się z głodowych pensji. Dochodził do tego ucisk ze strony władz carskich oraz powtarzające się kryzysy gospodarcze, powodujące masowe bezrobocie. Strajki i starcia z policją były na porządku dziennym. W czasie rewolucji 1905 r. Łódź znów znalazła się na ustach całego świata. Doszło wtedy do najbardziej gwałtownych i krwawych walk robotników z wojskiem carskim, znanych jako „powstanie łódzkie". W zaciętych walkach barykadowych na terenie miasta zginęło wówczas lub zostało rannych ponad 2 tys. osób.


    W latach II wojny światowej Łódź jako Litzmannstadt włączono do III Rzeszy, a w najstarszej części miasta utworzono getto żydowskie. Było to najdłużej funkcjonujące getto na terenie Polski oraz jedno z największych - przewinęło się przez nie ponad 100 tys. ludzi. Mimo wywiezienia do obozów zagłady niemal wszystkich łódzkich Żydów, getto nie zostało przez Niemców zburzone, a elementy jego historii zachowały się do dziś.


    Łódź była jednym z nielicznych polskich miast, które przetrwały wojnę prawie nietknięte (nie licząc wyburzonych przez Niemców ogromnych synagog), dlatego po jej zakończeniu pełniła rolę nieoficjalnej stolicy Polski. Władze zastanawiały się nawet nad utrzymaniem i legalizacją takiego stanu rzeczy, ale po decyzji o odbudowie Warszawy z pomysłu się wycofano. Łódź została za to niekwestionowaną stolicą polskiego filmu, przede wszystkim dzięki słynnej szkole filmowej. Drugie na świecie (po Nowym Jorku), niezwykle cenne zbiory sztuki nowoczesnej uczyniły z miasta ważny ośrodek ówczesnej awangardy artystycznej. W okresie Polski Ludowej Łódź stała się centrum krajowego przemysłu włókienniczego, dlatego po przemianach ustrojowych w 1989 r. i likwidacji ogromnych zakładów przemysłowych wyraźnie podupadła. Od kilku lat jednak przeżywa kolejny okres gwałtownego rozwoju, z coraz większym powodzeniem wykorzystując swoje wielokulturowe korzenie i tradycje artystycznej awangardy. Przejawem dużych aspiracji miasta są starania o tytuł Europejskiej Stolicy Kultury w roku 2016.

  


  
    Warto zobaczyć


    Poznawanie Łodzi warto rozpocząć od reprezentacyjnego dla miasta, ośmiobocznego placu Wolności, wytyczonego w 1823 r. pod główny rynek nowo założonej osady włókienniczej. Ma kształt regularnego ośmioboku z czterema ulicami rozchodzącymi się we wszystkich kierunkach. To jedyny o takim kształcie duży plac w Polsce. Początkowo zapełniony był licznymi straganami, znajdowało się tu bowiem targowisko. Z początkiem XX w. targ przebudowano na plac miejski i uruchomiono na nim komunikację tramwajową. W 1827 r. przy placu stanął budynek ratusza miejskiego. Klasycystyczny obiekt na planie kwadratu z charakterystyczną wieżą stoi tu nadal w niemal niezmienionym kształcie. Obecnie znajduje się w nim Archiwum Państwowe. Niedaleko stoi monumentalny kościół pw. Zesłania Ducha Świętego. Do roku 1945 była to świątynia ewangelicka pw. Św. Trójcy. Gdy patrzy się na ogromny gmach, wybudowany w stylu neorenesansowym, trudno uwierzyć, że kościół był bliźniaczym budynkiem dużo mniejszego, sąsiedniego ratusza. Przebudowano go gruntownie w latach 1889-92 wg projektu Ottona Gehliga; od tej pory cieszy się sławą jednej z najpiękniejszych łódzkich świątyń.


    Na środku placu Wolności w 1930 r. ustawiono pomnik Tadeusza Kościuszki, który 9 lat później, dokładnie 11 listopada, w polskie Święto Niepodległości, zburzyli hitlerowcy. Pomnik z pietyzmem odbudowano w 1960 r. i od tamtej chwili należy on do ulubionych miejsc spotkań i punktów orientacyjnych w mieście. Przy placu znajduje się również Muzeum Archeologiczne i Etnograficzne z bogatymi zbiorami (m.in. monet i japońskich kimon). Plac Wolności czeka do roku 2010 gruntowna modernizacja; projekt wybrali sami łodzianie, którzy chcą, aby dawny rynek Nowego Miasta prezentował się jak najlepiej i w pełni zasługiwał na miano łódzkiej wizytówki.


    Na placu Wolności swój początek bierze znana w całej Polsce ulica Piotrkowska. Jest to jedna z najdłuższych ulic handlowych w Europie (jeżeli nie najdłuższa). Stanowiła od samego początku oś centralną, wokół której rozbudowywało się miasto. Dzisiaj to ulica niemal kultowa, będąca tym dla Łodzi, czym rynek Starego Miasta dla Krakowa. Jej zwarta zabudowa wielkomiejskich, głównie eklektycznych kamienic mieszczańskich nie ma odpowiednika w całej Polsce. To przy Piotrkowskiej i w jej bezpośrednim pobliżu znajdują się główne urzędy, banki, sklepy, restauracje i przede wszystkim - słynne, piotrkowskie puby, z których ulica słynie - w latach 90. XX w. tu było największe ich zagęszczenie w Polsce (ponad 100), a Łódź pod tym względem wyznaczała standardy w naszym kraju. Warto zajrzeć do kilku z nich, żeby poczuć klimat miasta, a już obowiązkowo należy spędzić wieczór w Łodzi Kaliskiej, kultowym łódzkim pubie, rozsławionym przez awangardową grupę artystyczną o tej samej nazwie.


    Przy Piotrkowskiej znajduje się wiele oryginalnych pomników, m.in. wmurowany w nawierzchnię ulicy Pomnik Łodzian Przełomu Tysiącleci, będący zbiorem kilku tysięcy tabliczek z nazwiskami mieszkańców miasta, słynna aleja gwiazd, czyli ludzi zasłużonych dla polskiego kina oraz Galeria Wielkich Łodzian, z charakterystyczną Ławeczką Tuwima na czele. Ulica słynie również z największego w Polsce graffiti, które zdobi ścianę boczną jednej z przylegających do ulicy kamienic. Od 1993 r. po Piotrkowskiej można przejechać się rykszą. Początkowo ryksze stanowiły swoistą, jedyną tego typu w Polsce atrakcję turystyczną, jednak wygoda i szybkość tego środka transportu sprawiły, że obecnie używane są one masowo przez zwykłych mieszkańców miasta i dawno już wpisały się w pejzaż śródmieścia Łodzi.


    Tylko kilkaset metrów dzieli Piotrkowską od imperium rodziny Poznańskich - unikatowego kompleksu XIX-wiecznej architektury przemysłowej. Na blisko 30 ha powstały tu tkalnie, przędzalnia, farbiarnia, drukarnia tkanin i wykończalnia, oddział naprawy i budowy maszyn, ślusarnia, odlewnia i parowozownia, gazownia, remiza strażacka, magazyny, bocznica kolejowa oraz kantor fabryczny, a także budynki mieszkalne dla robotników. To w tym miejscu Andrzej Wajda kręcił swoją słynną Ziemię obiecaną, zachwycającą fabrycznymi plenerami. Od 2006 r. kompleks mieści ogromne, supernowoczesne centrum handlowe „Manufaktura". Rewitalizacja zabytkowych fabryk i plany przekształcenia ich w galerię handlową wzbudzały wiele obaw, ale efekt przeszedł wszelkie oczekiwania. Projekt uznany został za wzorcowy, zdobywając liczne nagrody na międzynarodowych konkursach architektonicznych. Inwestycję zaplanowano i wykonano w ten sposób, by zachować dawną atmosferę tego miejsca. Dominują tu zatem stare, pofabryczne budynki z czerwonej, nieotynkowanej cegły, która została jedynie oczyszczona. Sukcesem tego projektu jest przede wszystkim fakt, że nie ograniczono się do budowy galerii handlowych. „Manufaktura" to także kina, restauracje, puby, kręgielnia, hotel, ale również Muzeum Fabryki czy filia Muzeum Sztuki (w budowie). Przy okazji powstał nowy plac miejski o charakterze rynku, który szybko stał się ulubionym miejscem spotkań mieszkańców Łodzi i obowiązkowym punktem wszystkich wycieczek.


    Nad całym zrewitalizowanym kompleksem góruje ponadto prawdziwa perła, jeden z największych na świecie pałaców fabrykanckich, zwany „łódzkim Luwrem" - pałac Izraela Poznańskiego. Obiekt nosi cechy neorenesansowe i neobarokowe, ale tak naprawdę trudno jednoznacznie określić jego styl. Legenda mówi, że gdy architekt Hilary Majewski zapytał Poznańskiego, w jakim stylu chciałby mieć swoją reprezentacyjną siedzibę, ten mu odpowiedział, że... stać go na wszystkie style. W pałacu mieści się Muzeum Historii Miasta Łodzi i można tu oglądać unikatowe wnętrza fabrykanckie z XIX w.


    Jeszcze większą wartość zabytkową niż kompleks Poznańskiego ma położone na wschód od Piotrkowskiej imperium Karola Scheiblera, znane jako Księży Młyn. Przemysłowiec nie ograniczył się do wzniesienia jedynie zabudowań fabrycznych i domów dla robotników. Kazał zaprojektować prawdziwe „miasto w mieście", ze sklepami firmowymi, szpitalem, szkołą, remizą strażacką, pałacem i rozległym parkiem (w zorganizowanym w 2007 r. międzynarodowym konkursie wchodzący w skład posiadłości park „Źródliska" został uznany za najpiękniejszy w Polsce i piąty pod tym względem w Europie). Nad całą dzielnicą wznosi się ogromna, ponad 200-metrowej długości przędzalnia bawełny. Kompleks Scheiblera uznawany jest za jeden z najważniejszych zabytków przemysłowych na świecie; od lat trwają starania o wpisanie go na Listę Światowego Dziedzictwa Kulturowego UNESCO. Obecnie zabytkowa przędzalnia adaptowana jest na mieszkania (tzw. lofty), a cały Księży Młyn szykuje się do gruntownej rewitalizacji. To ostatnia szansa, żeby zobaczyć kompleks w niemalże nietkniętym stanie; sprawia on wciąż wrażenie, jakby zatrzymał się tu czas.


    W pobliżu Księżego Młyna (po drodze do Śródmieścia), przy ul. Targowej, znajdują się słynne Beczki Grohmana, jeden z najbardziej charakterystycznych łódzkich zabytków. To nic innego, jak monumentalna neogotycka brama, prowadząca do fabryki Grohmana. Swoją nazwę zawdzięcza dwóm kolumnom, na których wsparty jest neogotycki łuk. Mają one kształt szpulek nici, ale pobliskim mieszkańcom i robotnikom zawsze kojarzyły się z beczkami. Tą niezwykłą bramą (aktualnie pieczołowicie restaurowaną) zainteresował się słynny amerykański reżyser, David Lynch; zrobił on zabytkowi wiele zdjęć.


     


    Łódź Davida Lyncha


    Znany reżyser zafascynowany jest Łodzią. Przyjeżdża tu kilka razy w roku, nakręcił tu swój ostatni film - Inland Empire (2006), a jego marzeniem jest wybudowanie w Łodzi Centrum Sztuki Świata. Wspólnie z łódzkim biznesmenem Andrzejem Walczakiem oraz dyrektorem festiwalu CamerimageMarkiem Żydowiczem założył w tym celu Fundację Sztuki Świata, która na swoje cele przejęła stuletnią, zabytkową elektrociepłownię EC-1,gdzie Lynch zamierza wybudować swoje studia filmowe, fotograficzne oraz galerie sztuki. Projekt reżysera ma stać się elementem Nowego Centrum Łodzi, które ma powstać w okolicach dworca kolejowego Łódź Fabryczna. Centrum zaprojektował w roku 2007 Rob Krier - znany na całym świecie urbanista i jeden z najwybitniejszych żyjących teoretyków architektury. Rdzeniem projektu będzie rynek Kobro (od nazwiska znanej łódzkiej artystki awangardowej, Katarzyny Kobro), z odchodzącymi od niego ulicami o nazwach nawiązujących do wielokulturowych tradycji miasta: Polską, Żydowską, Niemiecką i Rosyjską. Dworzec kolejowy oraz tory mają zostać schowane pod ziemią.


     


    Obszar wokół dworca Łódź Fabryczna to najbardziej zdegradowane tereny miasta, jednocześnie posiadające największy potencjał rozwojowy. W pobliżu znajdują się: drugi pod względem wielkości w Polsce Teatr Wielki, najnowocześniejsza w naszym kraju filharmonia (to jedyne miejsce w Polsce, w którym od 2007 r. na żywo i w high definition transmitowane są spektakle słynnej Metropolitan Opera z Nowego Jorku), zabytkowe cerkwie i budynki Uniwersytetu Łódzkiego.


    Będąc w Łodzi nie można zapomnieć o zwiedzeniu największego w Europie cmentarza żydowskiego, położonego w dzielnicy Bałuty. Zajmuje on obszar ponad 40 ha, na którym spoczywają szczątki ok. 230 tys. Żydów. Kirkut został w całości uznany za zabytek, a na jego terenie, oprócz tysięcy starych macew, można zobaczyć unikatowe żydowskie grobowce fabrykanckie z monumentalnym mauzoleum Poznańskiego na czele. Niedaleko cmentarza znajduje się przejmujący pomnik, odsłonięty w 2005 r. podczas obchodów 60. rocznicy likwidacji Litzmannstadt Getto. Jest nim praktycznie cała nieczynna stacja kolejowa Radegast, wybudowana podczas II wojny światowej, z której Niemcy wywozili do obozu w Auschwitz-Birkenau łódzkich Żydów.


    Wspominając o cmentarzu żydowskim, nie można pominąć innej łódzkiej nekropolii: cmentarz przy ul. Ogrodowej jest dla Łodzi tym, czym Powązki dla Warszawy. W części ewangelickiej cmentarza znajduje się jedno z największych arcydzieł architektury cmentarnej na świecie - kaplica Scheiblera. Monumentalna budowla przypomina bardziej kościół niż grobowiec. Jej architektura nawiązuje do najlepszych wzorów gotyku francuskiego i niemieckiego. Do budowy kaplicy użyto ogromnych ilości piaskowca i najdroższych dostępnych na rynku marmurów, zaś okna wypełniały niezwykle wysublimowane witraże. W czasach minionej świetności jedynie kilka podobnych obiektów w Europie mogło równać się z łódzką kaplicą pod względem artystycznym. Niestety, obiekt popadł w niemal zupełną ruinę i grozi zawaleniem. Mimo rozpaczliwej akcji ratunkowej wciąż nie udało się zebrać wystarczającej kwoty na uratowanie zabytku (potrzeba na to ok. 1 miliona dolarów). Być może kaplicy pomoże fakt, że w 2005 r. trafiła na listę stu najbardziej zagrożonych zabytków świata nowojorskiej World Monuments Fund.


    Łódź słynie również z licznych muzeów, wśród których najważniejsze to Muzeum Sztuki, mające swoją siedzibę przy ul. Więckowskiego 36, w jednym z pałaców Poznańskiego. Powstało w 1930 r. jako drugie na świecie po Muzeum of Modern Art w Nowym Jorku muzeum zajmujące się sztuką nowoczesną. Specjalizuje się w gromadzeniu dzieł sztuki awangardowej, polskiej i obcej, a jego zbiory to około 9000 prac niemal wszystkich najsłynniejszych artystów awangardowych XX w. W 2008 r. Międzynarodowa Kolekcja Sztuki ma przenieść się do nowego budynku, który powstaje na terenie łódzkiej Manufaktury.


    Warto również odwiedzić unikatoweCentralne Muzeum Włókiennictwa w tzw. Białej Fabryce (jedyna łódzka fabryka, którą otynkowano) przy ul. Piotrkowskiej, znajdującej się niemal na przeciwko dwóch wspaniałych, monumentalnych kościołów: neoromańskiego ewangelicko-augsburskiego pw. św. Mateusza oraz neogotyckiej, katolickiej katedry pw. św. Stanisława Kostki. Na tyłach Białej Fabryki powstaje jedyny w swoim rodzaju skansen architektury XIX-wiecznej Łodzi, czyli odtworzony fragment miasta sprzed czasów gwałtownego rozwoju przemysłu.


    Kolejna placówka muzealna, której nie wypada, pominąć to Muzeum Kinomatografii przy Placu Zwycięstwa 1 (w pobliżu słynnej „Filmówki"), którego siedzibą jest piękny, neorenesansowy pałac Karola Scheiblera. Celem muzeum jest gromadzenie i opracowywanie dóbr kultury dotyczących sztuki filmowej. Liczne wystawy ukazują proces powstawania najważniejszych polskich filmów oraz prezentują związane z nimi pamiątki (szczególną popularnością cieszą się elementy scenografii z kultowego filmu Kingsajz). Od 2006 r. przy muzeum działa lubiane zwłaszcza przez studentów kino studyjne „Kinomatograf".


     

  


  
    Plac Wolności


    Wytyczony w 1823 r. pod główny rynek nowo założonej osady włókienniczej. Ma kształt regularnego ośmioboku z czterema ulicami rozchodzącymi się we wszystkich kierunkach. To jedyny o takim kształcie duży plac w Polsce.
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